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Powiat bytomski rcasz!
Kraków, 21 marca,

(Tel, wł.) Korespondent „Berlin gske Tidende" donosi swemu pismu, iz prze­
bieg plebiscytu spokojny w wyriku swoim jest przeważnie wielHim suttcesem 
polsKi. Nawet powiaty górniczo-przemysłowe zawiodły niemieckie nadzieje a 
wieś cala opowiedziała się z;a Polską.

Miasto Bytom z oKręgiem dało 66 tysięcy głosów za Folsftą a 20 ty­
sięcy tylko za Niemcami.

Cała bezwzględnie ludność wiejsKa powiatu bytomskiego głosowała 
?a Polską.

Olbrzymie zwycięstwo w czterech powiatach.
Bytom, 21 marca.

(Tel. w ł)  Dotychczas znane wyniki z niektórych powiatów stwierdzają 
olbrzymie zwycięstwo żywiołu polskiego. I tak;

w powiecie pszczyAiKim za Polską opowiedziało się 30 proc ludności, 
w  powiecie rybnickim 80 proc. 
w  Tarnowskich Górach 65 proc. 
w  powiecie katowi kim 60 proc.
Brak dotąd wiadomości z mysłowickiego.

Wit? i iHllsio za  Polska.
Byicm 21 marca.

(Tel. wł.) W  powiecie bytomskim, we wsi Wielka Dąbrówka na 4409 
mieszkańców za Polską padło 1887 głosów, za Niemcami 352. W Brzezinach 
na 6181 mieszkańców za Polską 1910 za Niemcami 852. W Łrzozow icach na 
2260 mieszkańców za Polską 991 głosów  za Niemcami 189. W Ożegówce na 
8500 mieszkańców za Polską 2857 za Niemcami 1345. W powiecie zabrskim 
wieś Hudow na 567 mieszkańców za Polską 283 za Niemcami 28. Obszar 
dworsk. U u d ov na 244 mieszkańców za Polską 94 głosów za Niemcami 18.

Oporo. 21. marca, g. 1§30 w nosy,

(Tel. w ł.) Dotychczas znane wynSd ple- 
bW yfu  tlały 'Polsce bezwzględne ajwycięsfew© 
w  ‘ąeisyu powiatów, ujemne <0a nas 'wyfflcł 
dały, według otrzyimiamydh óołąd W a m n o ^  
tylko dwa miasta, a mianowicie KrólewsCra 
Hrrta i Gitwioe.

Do obwiSM obecnej oftfcyinsaiie *wynSd 
przedstawiają cyjirofwo w  na® ^wijący
spwSÓb: <

Pownatt pszczyński: 80 procent gik&aw, 
za Polską.

Pow . rylhnidki: 80 pnc. za Pdblćą,
Pow . Taruowslkśe Góry: 65 prr. za Pod*

sSoą.
Pow. KatOwftckS: 60 prc. ta  Pofcską,
Miasto Królewtska Huta: 10752 za (^oistaą 

32107 za Niemcami. 1
W  pow. bytomskim*
Wielka Dąfbrówka: na 4407 mteszfótńców.

— <za Polską 1878 glosśw — za Niemcami 352.
Brzeziny: na 6181 mńeszfc. t— za Polską 

1910 —  za 'Niemcami 812.
Brzozowiec: ma 2260 mksak. — za Potstóą 

991 —  za (NSeaneaanJ ł89.
Ożegów : ma 8570 infeslzk. •— za Półdcą 

2857 — za NiCmcairj 1345.
Wieś Mhidów: na 577 uiieszk. *a Po&ską 284

— za N; onucami 28;
Obszar dwoiibki HwMw: na 244 ini;> i. ?a 

Polską 94 — za N emcami 15.
Pcw. Katowicki: Wisowiec: 98 prc: ’ ■ ■ i

Pow. Tamogórski a miastem; 70 , :o. <* 
Polską.

Pcw. Oleski (Rosenbery). 50 prc. te Poiską, 
Pow. Zabrzskl z miastem: Za Polaka fiUM  

£)ofióv a«. Nkmęaiife 53 831 ąj. v.
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pow Gftw dd: <S5 prc. gloso r  za Polską
Miasto Ol/wice: 8806 giosów aa Polską — za 

Niemcam 38.803.
Miasto Bytom: 62.965 giosów za Polską *— za 

Mkracamj 43.365.

Hmadto w  Penmcbowlcacii wtrrjnn»la Połata.
93 prc-

Niebucbów 81 prc, Kslęiowice 04 pic, P « -  
kary 86 prc,

Zw ycięstw o polskie zapewnione.
Bytom, 20, marca, godz. 5 popoł.

(BE). Głosowanie ma się ku końcowi. Do urny 
spieszą tylko mie-dob tk i chorzy. Ludność % Kon­
gresówki i W.ełkopolski, zw łaszcza z pasa nad­
granicznego, wraca do swych siedzib. Według 
przew dywan a miarodajnych czynników pol­
skich i abanckich na Górnym Śląsku zwycięstwo 
golskie jest zapewnione. |W tym duchu wysłali

depesze do swych ptem 1'cztó korespondenci za­
graniczni. W  Katowicach Polacy zdobyli procen­
tową większość głosów. W  niektórych miejscach 
l.czba głosów boisk, dochodzi do 90 prc. Co do 
wyn ku głosowania na rzecz Polski, panuje nastrój 
optymistyczny. D;a obozy, polsk i niem., toczyły 
ze sobą najw ększą, n.eznaną w dotychczasowy ch 
dziejach — bezkrwawą walkę,

m n ft  bgdad* wtefcMor

67 p r c .  u rz ę d n ik ó w  za Po lską .
Warszawa, 21. marca.

(Tenef.) wn) Wediług informacyl Kumhełu 
plebiscytowego głosowanie na O. Śląsku u- 
kończone pędzie w  .młteiołę wieczorem, wy­
nik) (Ibłiczane zoetaną w nocy, z medziefi na 
paniedzaałek do g. 2-gifc?j, ' Wynik głosowania

urzędników, łdóre ocJbyło się tydzień temra, 
w  przybliżeniu oMiczorro na tej (podstawie, że 
dk> kosTnisyl wnzjueonę 33 prc. kartelk z napi­
sem „Za N»e!mcami“ , z czego się okazuje, że 
67 pnc. taiktoh ‘kairtdk: oddano w  głasawaatfu 
za Poitską.

OGONKI PRZED LOKALAMI WYBORCZYMI.

Sosnowiec, 20 marca.
(PAT.) PBefoiscyt odbywa się na całym G. Sftą 

siu spokojnie. Do południa p-fcki komisaryat pślebi 
scytowy nie otrzymał żadjnyćfo wiadomości o ła- 
kaditooUwipeik rozruchach lufo gwałtach. G& sowanie 
iv2ijoczęło się o godz. 8 rano i potrwa do godiz. 8. 
wieczorem. Od samego rana ludność idzie ftumnie 
do urny, IBrzed każdym lokalem wyborczym wdać 
długie ogonki łudzi, mający oh oddać swe głosy. 
Przed niektórymi lokalami egonki potworzyły się 
fuź przed godz. 8. rano. Byli to giłówme emigranci 
niemieccy, Jctórzy pragną jak najprędzej wyjechać 
do Niemiec zwykłymi pociągana, nie czekaąc na o 
sofone p cięgi dla emigrantów j na wynk pśełyscy 
tu. Emigranci cl po za^)zi«tniu się z sytuacyą fta 
ntwŁcu, nabrali przekonania, że zwycięstwo Pod- 
dki Jest pewne, wobec czego spieszą się z wyja­
zdem, obawiaśą się bowiem, że mogą być przy tłu 
mnym wyjeździ© i bid prziez ludność pol ką, a na­
stępnie w Niemczech przez Nemc-ów za przegrany 
pŁeb'scyt. Takie rozmowy emigrantów można było 
słyszeć przed każdym niemal lokalem wyboi czym 
Inni zaś tłumaczą spieszny swój wyjazd względa­
mi rodzinryirri, zawodowymi itp. Wśród ludności 
polskiej nastrój znak t mity 1 wiara w zwycięstwo. 
!We wszystkich kościołach zamówiono ms»e św. 
na initencyę pomyiśwego tfia Polski wynJku pńefois- 
cytu. Dla Bustracyi podajemy, że w 6 ’emianow*- 
cach p, katowickim zamówionych było dziś aż 38 
mszy. Msze zamawiały Towarzystwa połskie, tu- 
dzież osoby prywatne. Po wsiach ludność głosowa 
la przeważnie Po nabożeństwach w kc ścteie. Rado 
swym objawem jest tłummy udział w głosowaniu 
'kobiet. Wszędzie daje się wyczuć nastroi] uroczy­
sty. Ludność acta je sobie doskonałe z togo sprawię, 
że przeżywa wiedki dzień h storyczny nfla G. Ślą­
ska. Władze koalicyjne objeżdżają okręgi wybor­
cze. doglądając, czy głosowanie odbywa saę nale­
życie. ^Porządku publicznego pilnują: połicya pkbi 
scytowa 1 wojsko koalicyjne. Do utrzymania po­
rządku i sp koju przyczynia się bardzo zupełny za 
k&z wyszynku aKkohołu.

tlEM ONSTRACYE NIEMIECKIE PRZED KO- 
$1SARYATEM  PLEB ISC YTÓ W YM .

Warszawa. 21. marca.
(Tełef.) (m) Z  Bytomie telegrafują pod 

daitą 19. bm.: Dzień dzisiejszy przeszedł
^pdkotjlntej, riż dzień woztua.szy. Dopiero pod 
wieczór Niemcy zaczęli w rog j występować 
1 ddtmjcmstrawall przed siedzibą polskiego Ko- 
mfearyażu plebiscytowego, Padło kilka strza­
łów  św Jcfh stronę. Demonstrantów rozpędziły 
wojska {raarouislkie i angielskie. Według wiado- 
trtośd, otrzymanych z różnych miejscowości 
Śląska. Niemcy diążą do prowokowania lud­
ności pofeikśeś. Przejęta korespandenicya świad- 
a tf, że termin wyibiacłiu rozruchów wyzna­

czamy był irta (piątek, jiecSnak Polacy irtgdzłe nłe 
potzwoW wyprowadzić się z równowagi. U 
Niemców spokój ludności polskiej i je] pew­
ność Siebie wywołały konsteriąacyę. Zeimoź- 
nleisi Niemcy S,ł̂ sika wotbęc zamkmięc^a grani­
cy w  soiboitę starali się Już przed tyłm dn/em 
wywieźć kapitały swe i naraędzia, a bardzo 
wfeftu z nich wyjechało, zarzekając się oddania 
głosu. O północy w  sdbo>tę taimktiiiętą została 
na Śląsku kuniunikacya telegraticzita, tetefonL 
ctzna i  pocztowa. Równocześnie zarrikrtfęto ści­
śle granicę ślarfirg. Zarrlkrrfęcie to trwać będzie 
do poiredzlalku w południe. Do tego czasu 
Poiska odcięta będzie od terenu plebiscyto­
wego. 1

NIEMCY UliMtLl W  TŁUMACH GŁOSUJĄCYCH 
POLAKÓW .

Bytom, 20 marca.
(5 EE.) Ludność pdłska przystąpiła do gł sowa 

nia w niezwykle pcdmec^niym nastroju patryo-ty- 
cznym. Pewodść zwycięstwa i poczucie d^owiąz- 
ku w foec Ojczyzny jaśniały na twarzach głosu­
jących. zwłaszcza w okręgu przemysłowym, gdzie 
ludność poteka wysunęła się na czoło głosujących, i 

Niemcy wpro&t ginęli w tłumie głodujących Polaj. 
ków. Natomiast w rkręgu rodniezym Niemcy za- 
chfowywsdl «lę wytuyw^ąoo, chcąc powenować so­
bie św* widoczną porażkę w okręgu i>rzemysła- 
wym. Rozrzucali więc edezrwy, szkalujące Pola­
ków i usiłowali zakłócić spokój burdami, urządza- 
nemi przy pomocy swoich bojówek. W  Bytomiu i 
Zabrzu Niemcy szukali sposobności, aby prewoko 
wać ludność polską i doprowadz:ć do jakichś krwa­
wej awantury. W  (Pszczynie miał- miejsce zajście 
ulicznie, którego ofiarą padły 2 osoby.

OSTATNIE WYSIŁKI NIEMIECKIE,
Bytom, 20. marca, godz. 5.40 popoł1.

(EE). W  rozpuszczonych przez Niemców o- 
•dezwach roi się od tego rodzaju kłamstw, jak rap. 
ze bolszewicy wypow edz e.11 wojnę Polsce, po 
zerwaniu rokowań ryskich, te waluta polska 
spada coraz niżej, że Korfanty skradł 4 m Ilony 
marek niem. i uc ekł z Bytomia, że w Warsza- 
w e robotnicy proklamowali strajk generalny.

! Ludność polska pogardliwie n szczy tego rodzaju 
odezwy.

POLACY NIE REAGUJA NA PROWOKACYE 
NIEMCÓW.

Bytom, 20 marca, godz. 3 po pal.
(EE.) GłosOwamie ÓJbywa się społć^nlą. W 

[większości miasteczek i wtsi Wwin-ość złożyła s w ł  

jkartki w urnach wyborczych. W  w!ększych mia­
stach głosowanie ną ukończeniu. iP Jacy rac pea- 
gują na rozrzocarte przez Niemców broszury i o- 
diezwy agitacyjne. Ptzypuszczajnie najiiiż&zy pra-

•dacodjbnjr 
2 * 4  nad ranem .

ŻELAZNA KARNOŚĆ I DYSCYPLINA WŚRÓD
LUDNOtSOi POLSKIEJ.

Bytom, 20. aurca. godz. 3J0 popoL 
?ECj. Dość lokali dla głosujących okazała sk 

wystarczającą. W samych Katowicach było 56 
lokali do głosowan a. Przebieg głosowania ceebuh 
żelazna Kam ość l ayscypłbra hidnobd polskiej, 
Ludność tu stoi na straży porządku i tłumi w za­
rodku wszelk objaw prowokacyl ze strony NI era. 
ców. Na ulicach miast I mtasteczek górnośłąstcdi 
tłum ludu ipolskłego przccąga. man testując pol­
skość. Pokój nie został nigdzie zaklć-ony.

PO SPHLNJONYM OBOWIAŻWJ.
Sosnowiec, 20. marca, rodz. 6. 

(EE). Rozpoczął się. powrót Ślązaków, którzy 
spełń Ii obowiązek głosowania za Polską. Na 
moście srok en ckim oczekiwały ich tłumy ludno­
ści. Wszyscy enrgranci są najlepszej myśli, 
Przey połudm em odbyły się tu zgromadzeń^ l 
.manfestacye na rzecz Gónięgo Sląssa, urządzo­
ne przez Kom tet plebiscytowy, W  maitffesta- 
cyecłi tych wzięły udział, szkoły, wojsko, cechy, 
skaż pożarna 1 tłumy ludu.

KORFANTY GŁOSUJE.
Sosnowiec, 20. ttnerag, 

(PAT), Dziś rano o godz. 8.30 udał się do gło­
sowania polski komisarz plebiscytowy poseł Kor- 
fanty. Ze względu na w eUde niebezpieczeństwo 
osob ste, grożące ma ze strony niemieckiej, po­
słowi Korfantemu towarzyszyli jedon o fcer an- 
g:elski i dwaj poi cyancl plebiscytowL Poseł Ko»- 
famy głosował w Bytom n.

TŁUMNY ZJAZD DZIENNIKARZ^.
\ Sosnowiec, 20. marca. 

(PAT). Dowodem zainteresowania się świata 
plebiscytem gónrośląskim jest tłumny przyjazd 
dz ennkarzy z całe] Europy. Polscy dz ennhrarze 
górnośląscy witali wczoraj korespondentów, 
francuskich, amerykańskich ł duńskich. Prasa duń­
ska wysłała czterech zastępców. Dzleimfkarzo 
duńscy zapewn ają, że pieb seyt szJezwckl spra­
wił, iż głosowanie na Górnym Śląsku budzi w  Da. 
nil niesłychane zainteresowanie.

DEPUTOWANI FRANCUSCY NA StASKU
Sosnowiec, 20. marca. 

(PAT), Deputowani francuscy, którzy przy­
byli na O. Śląsk w charakterze urywatnytn, bada­
ją bardzo sum e-wde stosunki górnośląskie, stara­
jąc s;ę zwłaszcza poznać życie ludu górnośląskie. 
So polsk ego.

BREDNIE NIEMIECKIE. s ' >
Sosnowiec, 20. marca, 

(PAT). W związku ze sobotn eml rwantoran*
rr'em‘eck<Tni przed br|e1«m jLomoSti, rfenńockie 
azeneye prasowe, pomiędzy o enr bhiro Wolffa, 
rozpuściły w świat pogłoskę, że poseł Korfanty 
został zobity, a hotel zdemolowany. Wadomoścd 
te dostały się jeszcze przed pófnocą ^  Warszawy 
z Poznania, skąd zapytywano tdefoniczu e od,- 
dz ał bytomski PAT-a i komisaryat pleb scytowy, 
czy wiadomości te są prawdziwe. Oczyw ście za­
przeczono im w zupełności, gdyż nikt w  czasie 
strzelaniny n emieck ej nie został raniony.

CENZURA ALIANCKA.
Sosnowiec, 20. marca, 

(PAT). Ze względu na to, że telefony tra O.
Śląsku zostały Zamknięte, od północy dn?a 20. 
bm. din południa dn a 2. bm, wiadomości prasowe 
mogą być wysyłane tylko telęgraflczai e. W  O- 
pobi cenzuruje je biuro prasowe komHy  ̂ aban- 
ckiej, na prowncyi zaś koał cyfni kontrolerzy po- 
w atoyd. Bez wizy tych orzędników depesz wy­
syłać nie wolno.

NABOŻEflSWO NA WAWELUw
Kraków, 20. marca. 

(PAT). Dziś w katedrze Wawelskiej odbyła 
s ę nabożeństwo na intencyę pomyślnego wynika 
plebiscytu, a zarazem nabożeństwo dzękczynM 
z okazji uchwalenia fcó&s&toętf. ł



tft. 5T40* JL jd A z fc tA  w ie c 3Jj k w a *. s

Nad«wycza)A7t n astro jow y 'd ram at spo łeczny w  5 aKtach p. t.

nowoczesny Urlel Acosta
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wyświetlaj)) jeizcze tylko 3 dni t. j. 21, 22 i 23 b. m.

Rinote? ^ry »M arysieA !ia ‘ i „K opern ik ".'

Naczelnik Państwa we Lwowie.
Oczekiwanie na dworcu. —  Dekoracya. —  Powitanie prze7- delegacye. ■ -  Wjazd Nactel- 

ułfTa. — Jedna noc we Lwowie. —  Odebranie wyniku plebiscytu.
Lwów, 21. /marca.

(« lg )  W  tfocydirjią/cytn, epokowym dla Pod- 
.‘■'kl momencie, I w ow  dostąp® zaszczytu, isś 
Naczelnik Pańtstwa oczekiwał w  mim yiaido- 
V 'ośd o rozstrzygnięciu pfebisicytu. Gorąco 
^awiitaio go nriaisto nasze ■— bez słów Wprar 
'/dzie, bez szumnych frazesów, bez oiieyal- 
ióyoh pńzytfęć, gjdyż Naczelnik, bawiąc we 
: ;woiwle tyHko w  przejeździe, uoc całą spędził 
;_a dworcu w  pociągu. I

Mimo to ta krótka, milcząca chwila powi­
tania zawarła w sobfe wszystka, co czuły 
serca w tę noc ntiezajpjirmianą — szczęśliwe,
■ € - baśnie wltedy znaleźć się mogły przy 
swym woldzu i przewodniku.

Cały d/worzec ustrojono gałęźmi dioSary 
przejście na pieron wyścielono chodnikami 
■'/urny publihzinuści zebrały si/ę wieczorem 
przed dwoirceimt Peron, rzęsiście oświetlony, 
-Topiły sizeneigi młodych świerków. Szpalery 

i ompanii honorowej i połączone wszystkie or- 
i wshry woirkowe oczekiwały hasła.

Powitać NaczeWka przybyli: gt*k dd. 
dr. GałędWi, komendant urasta pułk. J osiński 
z oficerami rtyr. pontyi Reinlenide/r. wicepre- 
? idienci rrtiasta ar. Chlamtaoz i Glwrek z sze­
fem biura prezydyaltnego rad. Mazurkiewi- 
c .-om, generałowie francuscy Ntssel i Raynal, 
senerał wiłoskS Romei, szef mfeyi franc. pułk. 
; te Renty z im,aj. Medrńą, dyr. kolei Barwicz, 
dyr. poczty BWawśki, prezydent proSkurat.

Hamerski, szef biUTa tprezyd. naimiest. Ołpiń- 
^ki, rektor Politechniki' Pawlik, prorektor Uni­
wersytetu dr. Machek, naczelnik stacyi Gi/leL, 
przedisrawiicieln prasy i tani. Dokx>ła stanęła 
pubKiczność. f

Rozległa się 'krótka Kojnedh. i— wojsko 
sprezentowało broń. Udekorowany cnoną 
i sztandarem narodowym stpecyalaiy pociąg 
Naczdlnika wjechał na stacyę punktualnie o g- 
9.25. Potężnie zagrzmiały trąby hymnem na­
rodowym. i

Wśród grona zebranych ukazała olę błę­
kitna czapka i znane oblicze..: Naczelnik wy­
siadł z pociągu, powitał podałem ręka repre­
zentantów wojska, władz i koalicyy poczem 
rozmawiał' dłunrzą chwilę z gen. del. drem 
Oał' ictóm Muzyka igrała wciąż hymn narodo­
wy. —  Naczelnik przybył do Lw ow a z  Żółkwi 
i pozostał na dworcu do tg. 5 rano, gdzie o- 
trzymał depeszę o wyniku plebiscytu; Nastę­
pnie udał się do Tarnopola w  towarzystwie 
dra Gałeckiego.

Nacze&iik Państwa p"za oficyabiamf przy­
jęciami, chcąc zetknąć się, z życiem Owdttieai- 
ndtn Luuwa, z którym łączą go l:CZne węzły 
przez dłuższy cinres cza9U, który przepędził 
w naszem mieście, odbył przejażdżkę a/uto- 
motoŁan po Lworwie, a rai *ępnie wstąpił do 
kawiarni „Renańssainice“.
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Konieczne spotkanie.
(Ciąg dalszy).

Znowu rzuciła się ku szybie powozu. Całą 
silą panowałem nad sobą, by jej nfe uspokoić. Na- 
V;l« ucichła. Popatrzyła na mnie. Czułem, że zmie­
nia taktykę.

— Panie Henryku! — szepnęła prosząco.
Zwróciłem się natychmiast ku niej.

— DłacsbKo pan to zrifeM? Niech pan powie. 
Cc to za pomysł!

—  Rapręta, pani naszą pierwszą rozmowę? 
Chcę pan ą przekonać, że rie aowcipkujlę więcej.

— Ale pan mnie dziś jeszcze odwiezie z p o ­
wrotem?

— Nie, tego nie zrobię.
Rozbudzona czujność była w  joi spojrzeniu, 

v  całej postaci. Wtuliła się w kąt powozu i ni® 
odzywała się więcej dio mnie.

W  pewnym im mencic zawołała: Moje rze­
czy! Trzeb a zatelegrafować na stacyę!

—■ Jadą aa na/mi! W  tym czasie ®dy pani była 
w tcstauracyi mó/j chłopak wziął rzeczy a. wa­
gonu.

Warto było widzieć jej zdziwienie.
A ja wtedy:
—  Tak, proszę pani, wlszystko obonyśliiłtem dp 

r'Statecznego szczegółu.
Gdyśmy zajechali przed leśniczówkę w'dzia- 

!em jak badawczo patrzyła dokoła. Pakój, który 
przeznaczyłem dla niej urządzony był prymity­
wnie, Zostawiłem ją samą. Ledwo wlszystko uci- 
Cdo pod wieczór, próbowała uciec. Za progiem 
zaraz spotkała Piotra, prze! Samem czuwałam —

aa! W  ciągu nocy zmieniliśmy posterunki. Słysza­
łem, siedząc nieoateko drzwi, że płacze. Myśla­
łem, że oszaleję — ale nie ruszyłem się z miejsca. 
Potem wszystko ucichło. Widocznie zamęczenie 
'przemogło i uisnęła.

Czy zidobęhę ją? Czy zdobędę? — myślałem 
ustawicznie. Ody na drugi dzień około południa 
wszedłem do lej pokoju drżała z oburzenia. 'Mu­
sisz wiedzieć, ie  w noty kazałem zabrać jej su­
knie, torbę p>xlróżną a zostawić starą sp dnicę, 
hluzę i buciki Piotrow-ej. Chciałem ją widzieć bez 
akcesoryow elegancyi. Nie była zupełnie zeszpe­
cona, w!ęr choć syknęła, żem podły, wyłuaasczy- 
ł,e!m lej moje powody i oświadczyłem^ iż wieczo­
rem otrzyma swą toathę podróżną, by znów mo­
gła się uozesać, upudrować itrL, ie  ieąinak sufcniia 
zatrzyjnam.

Natychmiast bryznęła mri w oczy pyrtamłean — 
jak długo zamyślam & więzić, cży to jest postępo­
wanie człowieka, który rzekomo kocha.*

Wtedy wjhuchnąłem;
— Uprowadziłem cię — tak, — bo cię ko­

cham, bo myślałem, że odpłacając mi tem samem 
uczuciem ucieszysz się, ie  możemy być wreszcie 
razem. A ty Uczysz, obmyślasz, zastanawiasz 
się! 'Nie żądam byś powiększyła moiSe dochody, 
abyś umeblowała mój dom, nie pytam czyś ko­
chała kogo przedemną, czyś należała’ już do kogoś. 
Wiem, te .cię kocham i mc minie poza tobą nie ob­
chodzi. Pragnę, mam prawo pragnąć, aby było 
cdiwrotnie.

A ona do mnie — zdziwiona:
Ależ jest iak — Henryku...
Nie! Nie jest tak! — krzyknąłem prawie* bo 

już byłem w  pasyi. Gdybyś mnie kochała nię żąr 
dałabyś forimy, pewności — tylko mnie, mnie sa- 

Lmeztf! Nie chce być kocheny gdy tobie i mnąc pn-

DEKOdęGWANIE SZTANDARU I PUŁKU
SZWOLEŻERÓW.

Chełm, 20. marca.
Dn a 19 b.n. .rano przybył Naczelnik Państwa 

do Chełmu. P0 Mszy św. poiowej dekorował Na­
czelnik Państwa krzyżem „Virtnti Mh*tari“ 
sztandar I pułku szwoleżerów, którego jest sze­
fem. Następnie odbyła się defilada i. śniadan‘e w  
sali setninaryum, dane przez I pułk szwoleżerów, 
wyzłoszono tu kalka mów. Przemawiał też Nacz, 
Państwa. Po Śn adaniu przyjmował Naczelni? Pań 
stwa w gmachu starostwa przedstawicieli ludności 
polskiej, poićtn nrsińskiej. Naczela. k raństwra 
w odpowiedz podniósł, że z ernia diełmsica jest 
mu drogą, zna ją z własnych przeżyć. W  uroczy­
stościach w Chełmie towarzyszył gen. J^-drze- 
jewsk, który przysiadł się do pociągu Naczelnika 
Pańsrwa wr Lublinie. J J J ‘

1 NACżELjNBC W  BEŁŻCU.
\ Bełzćc, 20. muca’.

(PAT). Dnia 20. bm. rano przyjechał Naczek- 
ińk Państwai na siacyę Bełżec pc witany ni przez 
dowódcę 6 armii gen. Stanisława Hallera i qo- 
wodcę dyw zyi jazdy. Stąd udał się Naczeln k 
Państwa automobilem do Tomaszowa. U wejścia 
do miasta powitaia Naczelnika Państwa licznie 
zgromadziona ludność. Przemów i burm strz i re- 
prezeotont gm nty izraelickiej. Naczelnik Państwa 
udał Się do poblizkiego lasu. gdzie zgromadzona 
byłą VI oryc. jazdy. Po Mszy św. poiowej Na­
czelnik Państwa de&orcwał krzyżem „Vr.tuti Mi- 
litari“  sztandar 1 i 14 p. ułanów. Po defiladzie na­
stąpiła dekoracji i krzyżem „Virtuti Mfl tan“ ofi­
cerów i żoki erzy VI brygady jazdy. Fotem udał 
s!ę Naczelnik Państwa do poblizkićh koszar i tu 
pod srołem niebeau znalazł się wśród żołnierzy i 
loossciował :ch obl*d. Po śn adaoin w kasynie ofi­
cerskiem, zwiedził Naczemik Państwa pirojjlflt. 

nazyum w  Tomaszowie — noczem o godz. 5 po­
południu odjechaj a Bełżca, odprowadzony du 
dworca przez honorowy szwadron 14 p. ułanów.

POWITANIE W RAWIE RUSKIEJ.
Rawa Ruska, 20 mar^a 

OPAT.) O godz. 6 przyjechał tu pociąg Naczel­
nika Państwa. Na dworcu zgr<w»is dlził y się tłumy 
"irdzi. Była też gmina żydowska z tos'4, szkoły 
miejscowe itd. Dw rzec bardzo pięknie udekoirł- 
wany. Naczektik Państwa był serdecznie witany.

I IM B IŁ  ;a ..iTSfeHdfl "na s My u ■; ?tr gy *wm

zwoil? na to pewnego dnia, o ppwaej godzlme, 
kiedy nas pewne grono osiób zapisze do uroczy­
stej księgi, nic ohoę! Mówisz, że kichasz! Kochaj] 
Na co czekasz? Daj dowód że chcesz być tnoiift — 
a nie panią tego domu! Pąjdi raz, choc4?* sobą! 
Bgiuź szczerą!

* Ludwika łjpojrzala na mnie lęfdiwie* • iakbyii 
Zmieszana.

—  Mówisz niezrozumiale -- Henry fu, tSt 
wdem doprawdjt, c& się z tdtą dzieje

Daję ci słowo, że omal nie rozpłakałem śit 
wówczas dlatego, że słowa nu>ie były da niej nie­
zrozumiałe.

— Dobrze więc, ^prę się zatem na twoich za­
pewnieniach rr^ośc* kochana mója narzeczono. 
Tu, w  tym skromnym pokoju będziesz mieszkała, 
w tych starych sukniach chodzić łędiztesz. Nie 
trzeba ci innych bo d8a mnie i w nich jesteś piękpa 
i n«'?droisza. Tu zostaniesz choćby miał być skan­
dal, choćby cię mieli odtrącić rodzice, choćbyś s«ę 
lękała, że cię potem porzucę, Nie zapewnij d  
przyćzJóśdi, nie będziesz m:Ją spacfcobierczyirfk. 
Daję cl tem dowód, że wierzę w twcóą nUrtśJ, 

Wybiegłem z pokoiu, gdyż byłem u kresu sil 
Otoczyłem ją najczulszą opieką, byliśmy godzina­
mi całemi razem, pozna wałem ją di pi ero teraz i 
widziałem jakie wrażenie czynią na n/iioj moje sło­
wa. Nie żb3,ży!tem się jednak .serdeczniej, nie do­
tknąłem lsawet rę.iri, choć chwytałem czasem Jej. 
zdziwiony wzrok. 0<ł owej rozmowy nie ponawia­
ła próto ucieczki, Po kilku dniach przyniosła mi 
list do swych rodżców. Co się wówczas ze mu% 
działo łatwo się domyślisz, Aie nie zmieniłem po­
stępowania. Myślałem tylko: czyżby moja kobieta' 
najsłodsza — naprawdę zbliżyła się ku moią? Oi' 
krok choda/ż? O* dział — o tarok!

i i  Ć D o k .  R A IĆ .)
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PRZYJAZD DO ŻÓŁKWI.
Żółkiew, 20 marca.

(PAT.) (Rrzjaj^adn pociągu Nacz. ęań~tw& o- 
czeki wały tu iu dworcu liczne rzesze ludności miej 
Scowej i szwadron 1. p. ułanów z orkiestrą. Była 
neź delegacya powiatu, miećscowe szkoły it&, po­
ciąg zatrzymał się dłuższą cłrwlę. Nacz. Pańotwa 
gorąco witano i żegnano.

Pierwszy kongres P. S. L.
w Wschodniej Małopolsce.

Lwów, 21 marca.
Pierwszy Kongres PSL. z Wsoodniej Mato 

peflski, który odbył się wczoraj w  sali Fiihamtrońl, 
wypadł nadspodziewanie imponująco. Wj-pPiniona 
sala po i>rz&£i nie nwgła p meścić wszystkich 
delegatów, skutek  tego bardzo wiek osób musia 
to stać w sieni i przedsionka di dawnego teatru. 
Loże mezaninowe były również szczelnie zajęte.

toenioni komitetu crgamzacyimego jjowitał te 
duktur Janipoftski przybyłych postów i obecnych 
delegatów oraz zaproponował

wybór paeeydyum. 
w którego skład weszli premier ministrów Wircoen 
ty Witos, jako honorowy prezes wicemarszałek 
Sejmu poseł Jakófo Boóko, poseł imt. Jan Bryl i in­
żynier Pawi wtaki, jako czynni prezesowie. W y­
brano też czterech sekretarzy.

Pierwszy zabrał głos P. Bojko, poczerń nasfce 
ptijr łuowca prezes PSL.

, pretn»r W, WHos
mówił o sytuacyi podityczmej wewnętrznej i zagra 
nicznej. Po sprawozda wczem przaifetawieniu hi- 
st'ryi Sejmu, od początku istnienia tegoż i działał 
nośei posłów PSL. przeszedł raowca do oceny sy­
tuacyi, w jakiej, znajduje się daiś Państwo pols ;e.

Jeżeli dziś mówi się o zwycięstwie Polski za 
granica, to me ulega najmniejszej wątpliwości, że 
granica nasza k’ raczy się na Zbruczu. Oba rządy 
na to się zgodziły i w tej sprawie n'kt nie ma pra­
wa zabierać głosu. Obecnie poza .sprawą Litwy 
Środkowej 1 Górnego Śląska granic© są już ustalo­
ne. Niezałatwioną zostaje sprawa Cieszyńskiego. 
Po załatwieniu tych spraw nastaje chwtla -uirzą 
jb.cn'a budynku państwowego wewnątrz.

Opierając się na uchwalonej 17 bm. konstyiu 
CTi prezes PSL. zaznaczył, że praca wśród ludu 
wiejskiego nie moż© się ograniczyć na zaigrodzie, 
ale powinna m’eć zaw>z© na ku cała Polskę. 

Stronnictwo p°wimu) patrzeć najpfi©r,w na Poj- 
ścl zjotltanle osiągnięte.

W  ten sposób spocznie fundament państwa na ma 
sie ludowej, która wobec równego prawa musi też 
przyjąć na stebie równe cbowiązki. Po omówieniu, 
wiele pozostawiających obecnie do życzenia sto­
sunków administracyjnych, rnowca zakończył zda 
niem: —

J®żefl tyle prascy włożymy ,he włożyliśmy dla 
Obrony granic, zwycięstw^ nasze w zupełno­

ści Osiągnięto.
Mówce obdarzono długotrwałymi oklaskami 

i kilkakrotnym okrzykiem
„Niech żyje promter Wincenty Witos!-

Z kołei na mównicy ukazał się następny mów­
ca poseł ittż. Bryl, który po dlłnżezem prz^mówie- 
oiu odczytał następującą

rezducyę:
grom adzeni w  tym momencie na Kongresie 

•chwała ja; —

1) Lud polski Wschodniej MałopoLJd wraz z 
Idącym solidarnie mieszczaństwem i bitetigencyą 
oświadcza, że wszystkich dł użyje dla ukończewa 
i utrwalenia gmachu potężnej 1 sprawiedliwej Po i 
ski ludowej, łlołd swoim wodzom składa za to, że 
w najcięższej chwili dta zbawienia Ojczyzny trze 
mię władzy utrzymań na swych barkach.

2) Mnogością swoich rzesz i Ich pa.tryetyczną 
świadomością daje wobec świata świadectwo nie­
naruszalnych praw państwa pofckiego do Wscho­
dniej Małopolski, od których na drwitę nie odstąp*. 
Ustalenie w warunkach pokojowych tWiIl Zbftacza 
Jako Craulcy państwa p^sktago przesądza pctraia 
wszelką wąbphwośc przynależność do togo pań­
stwa obszarów, pbfotonycn na zachód <M tej gra. 
nfcy.

Oid wszystkich tych, którzy mienią się naszy­
mi przyjaciółmi, żąda uznania tych naszych pra w. 
nie ulegających wątpiiw'ścl. a kżącycn w intere­
sie całej ludności, Do ludności ruskiej wyciąga 
dłoń do współpracy, zapewniając jej pełnię praw 
i stwierdzając, że jedynie państwo polskie ma wo­
lę i jest w stanie zapewnić jej możność pełnego na 
rodowego rozwoju, ć

3) Braciom z Górnego Śląska, wałczącym dziś 
o powrót na łono Poidki zasyłamy wyrazy naszei 
naigiębsze] solidarności i zapewnienia, te  naród ca 
ły niczego nie postąpi, by woła Ich w całej pełni 
została wykonana.

4) Rodaków z pcjsfciej czcśd Litwy zapewnia 
my o bezrwzsgiędnem poparciu całego narodu w ich 
dążeniu do złączeń a się z Polską. Wyrażamy głę­
boką nadzieję, że odcięta od nas gwałtem część 
Cieszyńskiego* o której Polska nigdy nie zapomni 
na nowo z państwem naszym się złączy.

5) Z najwyższą radoścą witamy soius* ze sta 
rą naszą przyjaciółką Francyą, bojowniczką o pra- 
wa ludzkości i narodów, jak również sojusz z dziel 
ną i przyjazną nam Rumunią, który gwarantuje 0- 
busironnie granioe i który winien być kamfcnnem 
węgielnym koopcracyi państw powołanych du ży 
ci* na Wschodzie.

6) Kongres potępła szkodliwą i swarchol- 
stką irdbotę tydh czynników, które jedynce dla 
zadowolenia airrtbicyi jednostek rozbijają jed­
ność chio«)a polskiego.

7) Uważając uzyskane w  pierwszym sej­
mie ludowym zdobycze społecznych 1 gospo­
darczych reform, jaiko nienaruszalny Skarb 
ludu polskiego pra dującego oświadcza kon­
gres, że iz ipraw tytdh lud nic ńe pozwoli uro­
nić i detmaga się jak najszybszego przeprowa­
dzenia tych reform, a prz ed-e-wszystkiem uch- i 
walondj (przez sejm ustawy rńnej.

8) Stwierdzając, że działalność organów, I 
pawołamyeth dto uruchomi ema gospodarstwa 1 
rahiego, jako najważniejszej podstawy życia 
państwowego, (kongres domaga się stanów-) 
czo, a<by odnośne czynniki rządowe wykazały 
większą energię 1 sprawność.

9) Wolbec niestosowania w e Wschodnie*] 
Małopolsce przez czynniki rządowe uistaw, u- 
chwałlomych pnzez sejm, a krzywdzących lud 
wiej słoi —  Kongrels P. S. L. domaga się uzdro­
wienia admtnistracyi rządowej w  tym kierun­
ku, alby ustawy, uchwalone przez sejm usta­
wodawczy, byity bezwzględnie wykonywane.

10) Komgrets P. S. L. uważa, że odbudowa 
zńDszczonyidh w  czańe wojny budynków 
mieszkalnych i gospodarczychi, oraiz warszta­

tów procy, k*t ohô ńjtzJHfc-n sam h i  i jtkxa+
ga od noyau wydataych kredytów tak, Jry^ 
odlbaidowa ziBjsizęzouycii wsi, miast 1 nrfaste­
czek w  krótkim czasie mo^la być uskutecz­
nioną. 1

11) Kongres P . S. L. doruags »lę lrzyjłd©- 
go uzdrowksndia samorządu powtiatowego 
; gm&meigo.

12) Kongres P. S. L. ołwł ontea koo<ec» 
ność aparca retorm rycia gospodai^-sego w d 
na za~adlach wtspółazidczosca ł w zywa crfokt- 
ków P. S. L. dO rozwóniięcia Jak najżywszej 
w  vytm ikfemjku dziala&foeśd.

13) Kongres P. S, L, w zywa raąd do jak 
najrych'kM -'zego uruchomienia robót

14) Kongres P. S. L. domaga się jak naf 
rychlejszej rożbudowy Ludowego arkcłnictwa 
rolniczego oraz utworzenia w wyższvch uczel­
niach katedry argaiió/^acyi gospodarstw 
i współdzielni wtóódaósKich.

15) W zyw am y wszysflocn wnosckotr do 
fłknpiawa się w  M a łopolskicm Tow  arzystww 
Rodnfczeim. ,

16) Kongres P. S, L. w zyw a rząd do prze­
prowadzenia reorgamzacyi poócyi państwo­
wej 1 usunięcia sainowofaiych rrfćwtcycyi 
wojiskowyiclh.

Następnie poseł OrzędzieUski mówił 0 re­
form ę rodnej ł prztpiuwadzooej z tego powo­
du wailce, która Skończyła się zupełnem zw y­
cięstwem ludowców. Po onrówieniu zasad tej 
najbardziej postępowej ustawy, mówca wspo­
mniał rówin/’eź  o przyczynach ntodopLaiiia jej 
dotychczas.

W  dalszym oiągu, w  dyskkisyt zahteraH 
głos delegaci: Ostrowski, Kopeć, Osowski,
Cylbruch, Bereizxy\viski, Czubek, Le Baruton, 
Darctsz, Bcsryszilca, Pasterski, KaHszowskii. So- 
chowski. Kopi, Moroz, Tokarczuk, Granat 
i kMai innych, podirosząc przdwatnnae iróżare 
siprawy fckalne.

O g, 2 pizewodiifczący zamknął ,j(oo- 
gres1', oznajmiając ztbraA^nn, Iż postanowiono 
unządżJć pochód

p°d pomnik MUnlewtUte.
Pochód fiazący

kilka tysięcy osób, 
itdał się czwórkami trf:cą Legionów na prze 
znaczone miejsce, gdzie petseł Bryl przemówi! 
do zebran^Tck Po wrontestónych okrzykach na 
cześć Naczelnika Państwa Piłsudskiego, pre­
mie* a WHłosai, Dąbśktego i Bryła, oraz po 
odśpiewaniu „Roty" Kcfjepnicadcl pochód sśą 
roEwtązał.

• *  *

Po ukończeniu stwej morwy pren^r WTtiw 
Wyjechał sarrKxtiodmi -w tow«nzystw4e deL 
<Jra Gałeckiego do Janową celem orzekonah 
nia srlę naocznie o znfszczenPu i postępach od­
budowy tej okcjicy. Wieczorom zatrzymał s#ę 
prwrtóm;e bardzo krótko we Lwowie w prze 
jeźdzóe do Warszawy.

Zjazd referentów polnych.
Lwów , 21. nsmea.

Wczoraj, w  drugim dniu zjazdiu, referenci 
powiatowi składali sprawozdania zc stosunków 
rohiiczrych powiatu. Nast\*mi« prezes okręgo­
wego Urzędu Ziemskiego dr. OrzechcwskJ 
wyjaśniał stosunek powiatowych referentów 
rolniczj^ch do Urzędu Ziemskiego, przyczan 
przedstawił działalność tego ostafirrego.

W  czasie wygłaszania tego referatu zja- 
wtł się <na sali przybyły z W arszawy naczel­
nik Wyidziajtu pomocy rolnej w  Ministerstw^ 
rolnictwa p. Heweft, któŁy po referacie dr. O- 
rzechawskiego zabrał głos i zreferował zebra­
nym nową ustawę z 18. marca 1921 w  spra­
wie przyznania 3 mffiardów marek rra daAszą 
pomoc goepodarczą. Następnie odbyła się dłuż 
stza dyskusya nad referatem dr. Orzechow­
skiego.

W  dalszym cfągn ref. p. Sofolenfcrw*kł o- 
mównł szczegółowo kolonlzacyę i jej znacze­
nie (we wschodniej Małopolsce. P rzy  tej spo­
sobności referent omówił dokładńe znaczenie
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i wartość osad żoitóerskich i irswalidzllrich dla 
państwa. Referent na podstawie własnych ba­
dań stwierdził, -że koloniści cit.pią nędzę z 
powodu braku inwentarza i gatówfci i  wska­
zał na nposdbyi, którymi ńiozna gospodarstwa 
kcłorrfetów uzdrowić.

PopoJ. tasp. Markowski wtyigfosaJ referat 
o stosowaniu ustawy o przytnusowesn wy- 
cłzitTżawianilu gruiifów, ltżących otflogietn 
(ustawa z  18. niaica 1920). Po załatwieniu 
jeszcze kSku spraw tnnieiszei wagi zjazd 
zamknięta.

F le m sc y t  w  z u p e łn o ś c i  w y p a d ł
n a  ko rzyść  Po lsk i.

Sosnowiec, 21. marca. 
(Telef) (Q). Pod wieczór pod konec głoso­

wania liczni korespondenci zagraniczni wysłali 
depesze, stw erdzające, że zwycięstwo polskie na 
Górnyau Śląsku jest zapewnione.

Sosnowiec, 21. marca.
(Telef.) (G). Wedle wiadomość: z pobliskich 

miejscowości górnośląsk ch. uchodzi za pewne, że 
plebiscyt wypadł w  z;upetao4ci ma korzyść Polski.

„ , ,, . T -*• •• -T' •    * "W-'"*' '̂ *r ^

Polacy zw yciężyli w  okręgu przem ysłowym .
Sosnowiec, 21 marca.

{H EE.) Koresp. ,3 . Ttdende“ telegrafuje o zwy 
cręstwie Polaków w okręgu przemysłowym. W ło­
ścianie tych okręgów glosowali wszcscy za Pol­
ską. Nadie&ziły wiadom 'śej o wyirkach glosowania. 
Prooeuiy głosów podśkicli w  powiatach górnośflą- 
Błkich przjedstawiafe się następująco:

Pow. Katowicki 83 prć., p. Zabrze 71 prc* p.j 
Pszczyna 71 prc* p: Bytom 76 prc., p. Huta Króle-1

wslka 77 prc., p. Rybnilcld 80 prc* p. (Tarnowskie 
Góry 65 prc.

W  powiatach przemysłowych więc przeciętnie 
głosowało za Poi (ką 63 prc. Miasta, zgodni® z przt 
widywaniem wykazały większość niemiecka. I 
tak: Katowibe 60 prc., Bytom i Zaorze 67 prc., G3i 
wicie 68 prc* RaciiWz 71 prc* Koźle 77 prc* Opole 
74 ptr c. ■ - - - -• -  —

W Mysłowicach powiewają sztandary polskie.
Sosnowiec, 21. marca.

(Telef). (G). Na kopalniach, fabrykach i hutach pod Mysłowicami wywieszono sztandary polskie.

/ CYFROWE ZESTAWIENIE.
Kraków, 21. marca.

(Telef.) (O). Według relacyi o godz. 3 nad 
ianetn w powiec e katowickm padło za Polską 
88 prc., w powiecie Zabrze 71 prc., w powiecie 
pszczyńskim 76 prc* w powiecie Bytom 76 prc., 
w G! wicach 78 prc* w pow ecie Tarnogórskim 
z miastem 70 prc* w oleskim 50 prc., powiat 
Zabrze z miastem za Polską 65.900, za Niemcami 
52.8001

NAPADY BOJÓWEK NIEMflfcCKlCH 
ZLIKWIDOWANE.

• Sosnowiec, 21. marca.
(Telef.) (G). W  Bytomiu, Katowicach, Szop e- 

nicach, Boguccach glosowanie w osadach fabrycz 
uych odbywało się wszędzie normalnie. Na po- 
gran czu z Polską słychać było wybuchy gra­
natów, petard i strzały. Nadchodź ły wiadomości o 
aaoadach mem eckich bojówek, napady te jednak 
tostały zl;kwidowane przez polską samoobronę.

UTARCZKI W  HUCIE LAURY.
Sosnowiec. 21. marca.

(Telef.) (G). W  Hucie Laury przed lok ;1 nn gło­
sowania przyszło do rozruchów, nouleważ Niem­
cy usdowali robotników polskiemu, nieumiejące- 
mu czytać wręczyć kartkę niemiecką. Przyszło 
do bóiki, lokal głosowania, ma pewien czas zam­
knięto, poczem jednak glosowanie odbywało się 
normalnie.

NIEMIECKICH EMIGRANTÓW PRZYBYŁO 
TYLKO 70 TYSIĘCY.

Sosnowiec, 21. marca.
(Telef.) (G). Wbrew oczekiwaniom n.eomie- 

ckim, na Górny Śląsk przybyło tylko 70.000 emi­
grantów miem eckich.

CO NIEMCY ZAMIERZAJĄ PROPONOWAĆ?
Berlin, 21 marca.

(§ EE.) Obiegają tn pogłoski, że Niemcy ptrze 
widując przegraną, zamierzają zaproponować Potr­
acę'część Prus Wschodnich, za.nieszkałą przez 
(Pdaków'w zamian za Śląsk.

DRUKARNIE PRZYJAZNE POLSCE ZDE­
MOLOWANE.

Sosnowiec, 21. marca.
(Telef.) (G). W  Katowicach N.emc.y zdemolowali 

di ukamie przyjazne Polsce. „GTćnztg.-* nie wyszła 
wskutek tego. Równocześnie N emcy wydali fał­
szywy nakład „Gnenzztg.“ i „Katolika*1. Władze 
koalicyjne skonfiskowały te nakłady. W  Opolu 
bojówki niemieckie napadały na emigrantów 
polsk ch. Nadeszły takie wiadomości z pow a- 
tów rolniczych o napadach bojówek niemieckich.

GIEŁDA LOND. A PLEBISCYT.
Londyn, 21 marca.

{§ EE.) Na giełdzie tutejszej zawierano dotąd
układy o wynik plebiscytu w stosunku 1:1, zmie­
niły się na korzyść Polski, Obecnie zakładają się 

Iw i.łOstmk*, i;3 na naszą korzyść.

Powstańcy odebrali Kronsztad.
Warszawa, 21. marca. przez powstańców. Bolszewicy utrzymał? sie w  

(Telef.) (G). „East Exprfss“ donos' z Helsing- Kronsztadzie zalediwe kilka godzin. Komitet re­
torsji: Kronsztad zdobyty został z powrotem woi-ucyjny powróci! z Finlandyi do Kronsztadu.

Olbrzymi pożar pod Lwowom.
Lwów, 21 marca.

Przed kilku dniami wybuch! we wal Por* 
szna pod Lwowem pr.łor, który przerzuci! się 
na cali} wi-4. Spłonęły doszcięjiie 5 aospocar- 
Siwa, Szkoda milionowa. Bhisze szczegóły w MGa­
zecie Porannej".

H H O N IH A .  
kepertâ  Uatra wMskUtoł . .. * »
Poniedziałek 21 mairca o godz. i  wlecz. „Cap 

men“, opera.
Wtorek 22 marca o *• 7 w. „Incognito'*, ope­

retka w 3 aktach Józefa Webera Wełeszcztóka.
(§) Lwów czuwał. Lwów przeżył dziel 

wczorajszy w  niezwykle uroczystym .nastroju. 
Ud samego rana do późnej nocy na ustach wszyst­
kich by! Górny Śląsk i wy® k pieb acytu. Mimo 
że ogóhiie wladomem było, iż głosowanie skończy 
się o godz. 8, a pewne wyniki wadome będą na 
wet jeszcze nie w  całości dopiero o godz. 2 w no­
cy, przez cały dJeó oczekiwano * nadzwyczaj 
nem zdenerwowaniem wiadomość z terenu ple­
biscytowego. Pleb'scyt był tematem rozmów we 
wszystkich lokalach śniadankowych i kawar- 
niach, a Już od wczesnego wieczora telefon re­
dakcyjny był bezustann e nagabywany o wiado­
mości z Góraego Śląska, których też, o ile mieli­
śmy do dyspozycy, udzielaliśmy z całą gotowo­
ścią. Pewne zaniepokojenie wywołały rozszerza 
ne po mieść e plotki, jakoby na Górnym Śląsku 
d&ia wczorajszego wybuchły jakieś rozruchy, któ­
re się jednak <ta szczęście okazały nieprawdziwe- 
nv. Na ulicach miasta panował do późnej nocy o- 
żywiony ruch, w oczek waniu wiadomości, a ini 
wczesnym rankiem snuły się tłumy po ulicach, o- 
czekując pism poniedz ałkowych. Pierwsze wiado 
mości o radosnych wym kach z glówiiych powia­
tów wywołały ogólną radość, wzmacniając utfl- 
chę naszą w  ostateczne zwycięstwo.

(§) Złota niedziela. WczorajiszeJ n*cdz?d\ 
jako w  cwtatnfą przód świętami, wszystkie
pranie sklepy były otwarte, a ruch w  iJch 
sotsuwkawo dość wielki. Szczególnie zaopatry­
wano siłę w  towary galanteryjne, ponieważ 
wiosfna domaga ssę wtesennej toalety, nietylko 
z gnrbsza, ale tafcże j w  drobiiostkaoh, a choć 
z jednej strony skarżą s e  ludzie na ciężSkiie 
czasy, kupcy wicaie isobiie chrwalą ruch pnzetł- 
śwaąteczny. ,

Prezydent riiłrf^trów Witos wyjechał wczo­
raj popołudnu automobilem ze Lwowa Jano­
wa, Towarzyszyli mu wicemarszałek Sejmu pa. 
seł Bojko, gen. del. Rządu dr. Gałecki ł sekr, pre­
miera Angerman.

Zwr-tam/ uwagą „..^yck P. T. CcyWnlków at 
ogłoaxaB ł«n l« j i r m y  ,N e  p » * .  10091

Strzelanina w  śródmieściu.
Lwów, 21 marca.

(5) (Płac św. 'Ducha był wczoraj oikoło gulą 
9. wieczorom miejscem niezwykłego zatargu mie 
dzy sierżantem a ofioerem pełniącym służbę war­
towniczą na głównym cdrwachu, Przyrszto do w y­
miany strzałów, które wśród tłunmie wtedy prze­
chodzącej publiczności wywołały 

niezwykłą paniką, 
a tyfko szczę^rwemu przypadkowi zawdzięczał 
naileży, że strzelanina ta prócz postrzelonego lek­
ko polieyanta nie pociągnęła za sobą dalszych o» 
fiaar.

Przebieg tego zatargu byt następujący: Oficer.
pełniący służbę na głównym adwacbu zauważył 
w bramie przy ul. Rutowskiego w kamienlcy( 
gdzie dawniej mieściła się wystawa Sztuk Plęk- 
nych, jakiegoś żołnierza w kurtce skórzane! któ­
ry wydał mu się podejrzany, Zbiiżył się tedy da 
niego i zażąda! wytegitytm wania się. Gdy ten od­
mówił rrru po łuszeństwa, oficer zagroził, że użyje 
broni, A grty żołnierz ów mimo to nie tylko nie 
chciał się legitymować, aJe nawet odpuwiedział 
ikpinami, porucznik zmierzył doó i
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d w i nuy wYStrzeflł, M
aJe trafiając. Wtody żołnierz począł uciekać, po 
drodze Jeduak się namyślił, wrócił się, ,vyjął swój 
rewolwer i odoal klka strzałów, tak w kierunku 
porucznika, jak wtgóle <j,c całej warty równego 
adwachta

Na odwacbu 1 u/śród publiczności powstała 
wielka panika, — 

a żołnierze i spacerowicze pouciekali na wszyst­
kie strony. Wkrótce jednak porucznik przywołał 
Saki eg ś żołnierza uabroęonego w karabin i zaczę­
ło się wprost kinematograficzne uganianie za strze 
łającym żołnierzem, przyczem obie strony biega­
ły naokoło budki z fotografiami, mieszczącej się 
na p1. św. Ducha,

W ystrzeliwszy wszystkie nabofte, żołnierz ów
po raz drugi nabił rewolwer-----------

i oddał w dałszym ciągu kfka strzałów, raniąc 
przytem przechodzącego przypadkowo policy ant a 
w ramię. Cała ta „wojna” trwała kilkanaście mi- 
wut a dopiero kiedy żołnierz wystrzd^ł wszyst­
kie naboje i nie ulegało już wątpliwości, że jest bez 
bronny, oricer wraz z ź łnierzami ocbwactou i obec 
na przy tern publiczność puścili się ponownie za 
n;m w pogoń. Przyłapano go wreszcie i odprowa­
dzono na odwach. Tutaj pijanego żołnierza, który 
wedle zrrałezi nes u niego legitymacyi jest w rze­
czywistości sierżantem wojsk polskich, na razie 
osadzono w celi, aż do wytrzeźwieni.
Przesłuchi wdny przez (ibcera odmówi! wszelkich 

wyjaśnień.

padało m  ten właśnie fcrtd. Z kasy zabrali 
70 tyskjay atrtśt,

a pięć mlionówek, któio równ ei leżały v  ka­
sie, wyrzucili, nie mając prawdopodolm e zaufa­
nia do ich wygranej. Następu.e otworzył! drawi 
magazynu, jednak, zdaje się, towaru rupełn e nie 
ruszyU. Obłowiwszy się w ten sposób, ulotn ii 
się tą samą drogą, którą przyszli. „Vh*“ szkody 
żadnej nie ponoś , gdyż *

była uoeP5piec®owaL " C "
Policya prowadź, energiczne śledztwo I nie 
wątpi, że sprawcy tej kradzieży, a przynajmniej 
jej nadawcy, wkrótce będą w Jej rękach

V i p n t  i wągUI dr u w iy spraeJijc J. C c n . r f t ą  l ip k i  
górna, Kok.ijn. 10I9S

O k a i/ z  d la ferm sra am erykańskiego. 100 m orgó*
w okolicy podgórskiej, oddalonej 18 kim. od it ic ji  
kolej , w tom 80 mordów 60-letn icy  lj_ _  jodłowego 
i bukowego, JłO morgów roli bo i Lndynków- Tartak 
w miejscu. Sprzeda za 6 i pół tysiąca dolarów H„.n* 
merling, Lwów, ul. Chmielowskiego L 6, ed godziny 
3 -5  po poł. 10383

Okzzyj.lle do sprzedania. starożytne osobie, piso Hali­
cki 10, Miejska Wystawa. 10378

D j t l  lustro salouowe a iardynierą, mahoniowe ramy, 
do sprzedania osobom dobrzo sytuowanym. Wiadco 
mość ul. Gliniańska 7, Ł p na lewo, 1 331

»  OGŁOSZENIA K

W ł a m a n i e  d o

K a s y  TfV ity « «

DiM jilit
zakupuje do bezzwłocznej dostawy całowagonowej 
w  każdej ilości na najkorzystniejszych warunkach 

firm a:

BIAŁOBOaSKI i KHOPlfiSKl
Spółka z ogr. capów.

LW ÓW  —  Legionów 1, N% tei. 304
Adres te legraficzny: B I A L O B Ó R S K ł ,  L w ó w .

i: P C IA C T  iPRACl
f i

ROZMAITE 2
Zaw iadam iam  P. T. Pani f.o na sezon letni, przywio" 

i l « n  najnowsze modele paryskie i wiedeńskie oraz 
słomkowe kapelusze szwajcarskie i w ejki wybór wo- 
aiek njjnowszych. Magazyu mód Róży Weiss-Kun ke, 
Batorego 34. 103 ”*1

Akuszerka priym uje panie na czas słabości udziel* 
porad, dyskrecya, Lwowski, h dziecj 7 (Polna). 1038)

D iitisła Dr. BSEES8I micka 3. — Wyjmowanie zę­
bów bez bólu, plomby, sztuczne zęby w  złocie i ksu.

ezuku. 9352

AUTO DWUSIEDZEHIOUrE
marki .L a u r n  f Kłernent* 12 H. «*„ okazyjnie do 

nabycia w  Z A K Ł A D Z IE  M E C H A N IC ZN Y M

B. CHUWEN i N. ARNOLD
L w ó w . F r e d r y  2  ( r ó ą  B a t o r e g  J. Iu384

Kasowcy czuwają. — Po deL Oałeck tn imejscont 
wyprawy złoaz cjskiej Namiestnictwo. — Nocną 

porą. — 70 tysięcy marek łupu.
Lwów, 21. marca.

(§) Cech złodziejski uwziął sę w ostatnich 
dnach nietylk,, na reprezentanta Namiestnictwa, 
ale także na nstytucye ekonomiczne, połączone 
z b. namiestn ctwem, a obecnie z Delegaturą.

Jak wiadomo, jednym z największych l naj­
starszych konsumów urzędniczych jest 

konsum urzędników namiestnictwa 
do którego podobno należą nietylko wszyscy u- 
rzędnicy i służba namiestn'ctwa, ale także ; *nn‘ 
państwowi urzędn cy i służba. Kancelarya i ma­
gazyny tego teonsumu m.eszczą się w tylnym 
gmachu nam estmetwa w parterze, gdzie zwykle 
magazynowane są towary

tn'lP>nOwej wartości, 
a ponadto w kas.e ogn otrwałej zawsze znajduje 
się znaczniejsza gotówka.

N e dalej, jak przed dwoma właśnie dnlan?, 
znajdowało się w kasie

około 2 mil. marek.
O tym skarb e wiedzieli jacyś wtajemn'czerni, któ­
rzy postanowił przyjść w posiadanie tak znaczne­
go majątku. Przeprowadzeń a zam aru swego 
dokonał w tiocy z soboty na n:edzieię. Po godz. 
7. wlecz personal kawcelary. „Vity‘‘ zamknął 
zarówno lokal kasowy, jak i magazyny w naj­
większym porządku, poczem udali s:ę wszyscy 
do domu. Kiedy wczoraj rano. niedługo po godz. 
9, dyżurujący urzędnik przyszedł d « kaacelary, 
zastał wielki nieporządek, a 
kasę ogniowwalą, w której ipr^łytwyktrano g°- 

tówkę i papiery wartościowo, rozbitą. 
Zawiadm omo natychm;ast o tern polścyę, a z jej 
ram enia przybyli inspektorów e Seinfetd i Jankie­
wicz, którzy przeprowadzi! pierwsze dochodzo­
na. Wedle przypuszczenia ich, złodz eje dostali 
się w nocy

przez oe^Ód gmachu najniestirkowst’ego, 
po wyb ciu szyby w parterze i otworzywszy 
drwwi witrychem. zabrał się o ograbienia kasy. 
W  przeć weństwie do praktykowanych dotych­
czas metod, kasy z miejsca nie ruszył, ani też 
nie zabrali s ę do frontowych drzwiczek, lecz 
wiertaczem

w yw ierc i boczną ścHattę 
ł po jej usunięciu odraza przystąp li do jej ogra­
bienia. Operował przy pomocy ślepej latarki e- 
Sektrycznej, a celem ukrycia tego śwałła ustawi)' 
Ba błarku foted w ten sposób, że światło latarki

J Posadę towarzyszki, iettturki lub rutyaowaoei nauczy-1 
cielki przyjmie w za miau za mieszkania inteligentna 
panna. Zgł szenit pod •Zamiana*, do Administracyi 
.Gaz. Wieez.J 10397

Stelmacn poaznknje poe-dy na ontyzary^. kozak Hilko, 
wieś Honiatycze, p. Czerkasy. 10335

Kowal, maszynista, poszukuje posady. Jan Kostecki, 
wieś Honiatyeze. p. Czerkasy. 10354

Apteka w Brzozowie poszakuje natychmiast sapiranta 
(ki) w  drugiun roku praktyki lub asystenta (ki). Zgło­
szenia piserr-ne z od-isem świadectw tanie. 10399

Poszukuje m łodaj panny do naufel 
retuszowania portretów. Zakład portre­

towy „HENRI*, ul. Legionów 3. 10292

f i
MILSZKiUflJl, Ł Y K A L I, 5Ckl - »/

CzłoneK m iiyi amerykański.J poszukuje elegancko u- 
meblowanego pekoju z komfortem i odozielnem wej­
ściem. Zgłoszenia do Administracyi pod .Młody Am . 
rykanm”. I u382

W ASZYM Y aneritalisli! i o i i i i
wszelkich system lw , natychmiastowa dostawa D O M  

H A N D L Ó W  1 -PR ZE M Y S -LO W Y

H E N R Y K .  A P P E 3 L
__________ L W Ó W ,  L e g 'o n ó w  1, 10190

KAKAO HOLEHDBBSKIE
najprzedniejszej jakości 

poleca: GLÓW.MT S K Ł A D  K A W Y  1 HERBATY

J ó z e f a  M  H S I I j  A
LW ÓW , Ul. l  lo r tn io  S2. 216 b

Potrzebny zaraz pokój kawalerski amablow.ny. Zgło­
szenia do Adminiańracyi .Gazety Wieczornej* pod 
.Absolwent 29«. ' 10379

M A Ł Ż E Ń S T W A

Dwaj handlowcy inteligentni w wieku 26 lat dobrze 
sytuowani Polok i Ukrainie', pierwszy a gotówką 60 
tysięcy, dragi wsp«lw*aśclel realności w Przemyślu 
wartości pół miliorih pragną tą drogą w cela matry­
monialnym zawrzeć znajomość z pannami młodemi, któ- 
reby dla wspólnego dobra pomogły de założenia wła­
snego in eresn. Tylko powaine zgłoszenia z fotogra­
fiami, które będą zwrócone, do Administracyi p H 
.Dwai handl wcy*. 10903

H and lou lec miody, dobrze sytuowany, pragnie w celu 
ntatrymon alnym zawrzeć znajomość z ranną do l.t 
21, która dla dobra wsp lnego wni słaby gotówką w 
celu otwarcia interesu. Tylko poważna zgłoszenia z fo­
tografią do Adm nistrecyi pod M. S. 10405

K U P N O , SPR ZE D AŻ , ZAM 1& SA ]
Jest d > sprzedania sk ep d'a rzeźnika lub masarz >, za­

raz. Listy do Adm. ped .Rzesn k*. 10323

Kapelusze i woale żałobne, modne i tanie poleca ivł. 
lopołnicka, Kopernika I, nad apteką Mikolascba. 9911

Papiery ctsre, akta, odpadki — kapuje fabryka papieru 
Fujna. Bliższa wiadomość Sekler. Krasickich 8. 10114

Dyw any perskie pierwszorzędne do sprzedania. Kler-a- 
rowska 4, II. p., drzwi na lewo. 10311

BRYLANTY, ZŁOTO. SRE3RO 
■ =  »« PLATYNA PERŁY

KUPNO -  KOMSS -  ZAMIANA -  SPRZEDAŻ 
FIRM A K A T O L IC K A  9851

W. BUSZEKf AICAOEHKAA 6«
K O N F E K C Y A  D A M S K A

firmy t A n d l e r  i s y n
L w ó w , R y n ek  30 , 

otrzym ała większy transport w ie eńsk ld l b ozek 
sportowych i oryginalne m odele po aajprzystępn ej- 

sz ch cenach. 10305

ZA BRYLANTY
2.ŁOTO, SR EB R O , D Y A M E N T Y , P l A T Z N Ę , płaci 

najwytzza ceny »/97

Zsna imn l  l i m  Lllw. M  ta3M i
do prania, —  n ». 
po M L  153. Prdbn * 6-klL, poczta

jakości

opłat. Mk. 825, Za ealius. Mik 835,M YDŁO
Nunnyi  «*. * t«i*«w

I li I I U U ok<>ło P ę< k,lo> P<**ta ®pł»fc 
1 U  L  L 1111 M k. 1550. —  Za Id k sk ą  M L  1570.

poleca firma: 10200

S R lW 7 r D  K . r » i Ł ó w
( l i  n j  / . P . R  R ad ilw ilłew ihaB ,

Ta efon Nr. 1419.

O b ra ry  Asentowic^s, Gałko, lustro salonowe w  złoro 
nycb oryginalrych ramach — tanio sprzedam. Supiń 
•kis-go 25, pierwsze piętro, drzwi 9, od godz. 2 do 4

lOSśG

O B U W I E
najrozmaitsze: damsKie, męslSoldzto-

cinne — poleca 9943

L  T. S K R Z Y P E K
L W Ó W , Pasaż M 1 H O L A S C H A

Mir wjSiE ^  [su mujsipŁ



Jf». 9740 mmiiu  i K t

M a  e u i? o i^9  * Dajstamy HAHDEL IPffl Tranu Ronynamr m Krahowika i
H ”  a w i g ł O  I  p o l e c a h a j j g p s i i e g a t u n k i  W I N ,  W Ó D E K .  L I K I E R Ó W  I K O N I A K U  « * .

Dr. Briii Sp«cyaiUva chorób skórny-Ji 
i w n u ry c .nyck ... _yn_j_ o i  
3— 5. PL Akademicki 4.10171

LAKIER „Manila"
S P IR Y TU S O W Y

ora* lakiery tłuszczowe przedwojenne l  roku 
19.0 i 1911, artykuły bardzo rzadko do nab?cic*

sprzedaje firma    10291

LEON A P P E L ,
Lwów, Leg ionów  L. 1.

P . - Ł J t L  i - J Y  OL o  m A t e r y i
w* a u r ,  1»„ k a i n u  a «U aa I 9 * ł

S. Pfeb jB , Lw ó w , l y k i t u k a  T .

RYSOW NIKA
z ukończony szkołą przemysłową i pewną praktyką 

biurową przyjmie

Ha Ul hAUTO-HOTOK*1
Lwów, Kopernika 54— 56.

Zgłoszenia osobiste tylko po południu ud 4— 6.

IMS Rowerów
auaszya do szycia, gram ofonów  i płyt p »  hc‘ unow..
gum do wózków drucianych, kieszonkowych lampfl * 
elektrycznych, bateryi .G o ld *, zapalni ze ^  krzemieni, 
k a rb id o w y c h  la m , ' i t r > | 3M « y d L  s to łow ych , m r e s a ,  

was wsscikieh prsyberów de tyehie —  t*  '

HAŁ9liiS! BrSl-ramd'! iHłlERBLBtH,
Lwów, Jagiellońska 17. 10101

GOSPODARCZE, WARZYWNE, OPATOWE
poleca Sk Ł A -  N A S IO N  o284

E d m u n d a  f Ł i E i D t  A
W E  LW O V i1X , U L . R U T O  W S  ULICO© 3.

Cenn.L! na żądanie wymyłam oplam ię.

SZOFER
do pługa motorowego „PPACA" potrzebny na­
tychmiast. —  Zgłoszenia z grzeczności przyjmuje

J D T O -H U ir  Lw1w, M w M  M l

WORKI
r ó i a e g o  r o ć z & j a  I p ł a c h t y  K u p u j e  

i  s p r z e d u j a

LAHDAU I FElilSlMEft
LW ÓW , uilca Sykstuska I. 58 a.
M . 'rBzy-> w pa.atu Herman' (Cnloseem). 9319'

WINA
W IGIERSKI! I AUSTRYACKIE 
P O  N A J N IŻ S Z Y C H  C E N A C H  P O U C A

H a n d e l  H e r b a t y  i  K a w y

EDMUNDA RIED!LAk
WE LC 0W1S. RUTOWSKIEO 3 3 .S

SALETŻS chilijska
SdPEPFŁSlrAT KlIEHŁIf 
-=-TCNASYHB
wzeauan aa płody roln> aa f a h n  a  IW| 

dostarcza 1CX3

BANK R0LH1C1Y S. A.
W E LW OW IE, KOPERNIKA 30

I J .  T I G E R
FaMa mula). S A  I w M i  tlnitn.

Jaki L A K IcR Y , P A S T Y  I FARBY, p o le c a  
w y ro b y  . . a j  fa b ry k i m a n o  ea «w a j d o b ro c i 

m y d ło  gospodarskie

SA „ B L r ó l l l Ł l e o i *
m ydła toaletowe, św iere kościelne, zw ykłe Ftp.

Sprzedaż tyllfo hurtowna.
K aasam  >u i t. p. in sty tu c jom  ad ria  *  słq daleko

icl̂  ych uljf.
L w ó w ,  u H c  .  Ó z w o d t K a  L  O ,

(hoc iia J*n©w*kie|). 9o'2

D a c h ó w k i
asbestowo-cementowej, papy, gnatów, 
wajińs, gipsu i innych materyałów 
budowlanych dostarczają natychmiast

HORSZOWim  3 S-ka
L w ó w .  u l .  B o u r l a r d a  L  3 .

( b o e r n o  B a t o r e g o ) .  9799 -

Spółka z ogr. cdp,.
Ml? 125. LWÓW, H ir . li
wypracowuje! plany, pro ekty, kosztorysy, osza­

cowania wszelkich budowli j 
przeprowadzał pomiary, parcelacye, komssacye 

gruntów)
projektują I wykonuje wszelkiego rodzaju bu­

dowle w zakres techniki wchodzące, tak na ra­
chunek własny, jak i cudzyt 

obejmuj* kierownictwo i prowadzouo robót 
i zakładów przemysłowych j 

dostawia i zakupuje wszelkie materyały budo­
wlane i urządzenia maszynowo i 

eksploatuje lasyj
kupuje I sprzedaje realności, grurta I drzewo­

stany. 10134

Komitet Organizacyjny BKcyjnej Spółki ala 
przetworów owoców i warzyw pod firmą 
, K O NSER W A* we Lwowie, o  Fic® Ko^ornlkc 
1. 20, fTowsrzystwo Gospoda ekie IL piętro), 
powiadamia P. T. Właścicieli sadów, o powsta­
niu Spółki, która ma na celu odkrycia zbytu 
producentom owoców i warzyw, »by w ton spo- 
sob podnieść rentowność sadów i temsamera 
dopomódz rozwojowi sadownictwa w Małopol- 
ace. Komitet Organizacyjny liczy na zaintereso­
wanie ifą i energiczne poparcie tego przedsię­
biorstwa przez P. T. Właścicieli sadów 1 prosi 
niniejszem, by w jak najkrótszym czasie dać 

odpowiedź na następujące pytania!
1. Imię i nazwisko.
2. Miejscowość, w której leły sad)
3. Powiat, poczta, najbliższa s acya kolejo­

wa, jaką przestrzeń zajmuje sad, ile drzew ka­
żdego gatunku (jabłoni, grusz, śłłw, lid, ona 
odmiany tekowych).

4. Wiek sadu.
5. Stan sadu.
6. Jaki urodzaj bywa średni.
7. W jaki apoaób m 4 dotąd byt eksploato­

wany. >.
Po otrzymaniu powyższych wiadomości,

Komitet Organizacyjny da wszeikia informa 
i postara się wejść w porozumienie z P 
Producentami. Jednocześnie uprasza o zgłosze­
nie się chcących przyjąć udział w pracy.

W imienia K o m ite tu  O-gaalzsc 
10*85 b . Z A L E S K L

C Z A S

O D N O W 7 C

P R Z E D P Ł A T Ę !

KA S Y  KONTROLNŚ 
„ N A T I O N A L * *
fpac] al'sta d1 napraw tychśs
f l U  -.-m ów ień L w ów , K 1 ■*» 
Bow ik. 4 . Gł. w m  fentr . l t  
Kraków, Maika 25. 102l4

Juliusz H E C K ck .

Kapel usze męskie I damskie 
W najlepszych gatunkach 
Iw  wielkim  wy horze poleca
I.lfraj.F ibrykaKapsioszy 
Rudolfa Ne jwe!ta

Lwów, Ul. Balonowa 1
■FaLryca przymuja wszelkie 
męskia kap. tuszo do przera­
biania, które bardzo staran­
nie i modnie wykonują 97)1

F I R A N K I ,
kapy, chodniki, dywany, 
kołdry 1 materace — palec.

K .  ł k i b l ń s H i
Lwów, ul. Kopernika C,
naprz. Pasażu Mikolascha-

9890

AS10NA WARZYWNE > WHRZEWKA OWOCOWE plenne
ASIONA KWIATOWE | IIR ZE W K  A OWOCOWE harławe
ASJCNA ROLNE $ k-RZEWKA I KRZEWY ozdoŁue

p l e r w s s o r t ę d n a )  p r o w e n i e n c j i ,  n a j l e p i z e j  J a k o ś c i  ■

B w *  P O L E C A  H A  5 B 7 C N  W I O S E N N Y  m

SKŁAD NASION: ^  ^  Z  R  Ó Ł R  li
n i.  R a d z iw i ł ł ó w * * *  19. B  B B  H E  W  u lic a  W a rs za w s k a  L  75

T e l e f o n  364 . y p ®  w B  I I w S ą t e m  (za  ™  p a tię  W arszaw ską ).

a P A K O W S K A  S P Ó Ł K A  D R Z E W
W  K R A K O W I E .  10209

Proton W  cifiiki nasion. ■» ' ■■ ■ ■' ■ ■ ■ ■ '  tesj irzii n  tkanie Htfowili.

IflŁE TAPitEfiOWABE
TAPETY) materac- włosionno 
i sprężynowe, CL. A T Y  na 
stoły i ) t m «w ,  UATEFcYĘ 
meblowa, aW in iki <h ;Ce* )■, 

sitsaaiki p. leca lO .- 3

HIGZ1LESI BfBOBlIFS
Lwów — ul. Sykstuska 18L

Ciekawe powieści
w ypceycaa  10229

C Z T T E L W I a  , V I T A *
l  .ów, P u d  H atu m ia  t 8/L
Kupujem y ka ążk  każdej tre ­
ści, o raz całe k s ięgozb io ry

COLOSSEUM C odzienn ie o yodz. 7 *3 0 . B o l l a  P r iS S  I 3 M  f l/ ln la W S k .  tcu tch  • .Tan cerka  i zakochany kapelm iatrs*. —  P f o 3t »  
s o r  . i .A m y  P o r g j  w ir tu o z  na w io lin cze li. —  P o d  b i a ł y m  k o n i e m  farsa. —• 4  7 a w a , " ^ .  —  £  a a  d o  M y r a -  
—  L a  L o r u i a s ,  —  W  oto lt  t k  i święta 2 przedstawiania: o godzinie 4  i 7 *3 0 . —  H i,ety w cześn ie j do nabyci#

w  sk lec ić * papieru &  U abribU  oL L eg ion ów  L 3 ,
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«« EFEEJIŁIT RSSUI1 im ll SlUttiRl I RZIUlll 0! POOBdtT Łafiw. ŁsaWs 11 • Gmach Bantu Pr«,s.viego

poleca cm. 35. 40. 45, 50, 55, 60,
W A L IZ K I  a la  F IB R O W E  (H a rtp ap e ) hK. 530, 580, 630, 935, 985. 1035, 
oraz WAL ZKl i TORBY f lócienne i ekórzane, TORBY i TEKI na akta płócienne i skórzana, PORTFELE damskie 
i meskie. TO  EBKI DAMSK.E w najnowszych fasonach w wielkim wyborze. — Hurtownie i detnjl cznłe. 10C80

Czas odnowit arenumerate!

TOWARY BAWBbHlAIE.
Tgnnfdn
Aiiiiani

KROŚNIAK
SHIRTING
B AD AP0LA 1
SlLfcilA

W M I  
DlM

V OZORKOWE
EERINGSBON 
ZEFIRY KOSZULOWE 
PRZEŚCIERADŁA 
RĘCZNIKI

I t. p *

P O L E C A

CHUSTKI DO NOSA 
OBRUSY 
SERWETXI 
INLET, TYK

1037&

TKANINA
SPRZEDAŻ SYMEZN1B BURTOWA

nm
INSflll

ISUm 
leśne 11

SPÓŁKA dla OBROTU TOWAROWEGO
Z OOR, OOP. LWÓW -  S Z U N 3 M Y  2.

ODDZIAŁ ARTYKUŁÓW TECHNICZNYCH
UL. BOULARUA L. 5. (Dawaiaj magas/n Biura aurowców)
Oferuje pasy popędowe różnego rodzaju, zeszywacze i łączniki 
do spinania tychże, artykuły gum jwe, asbestowe, pakunki do 
uszczelniania maszyn jekoteż uszczelniające płyty różnej jakości 
Armatury, różne metale, piły, pilniki, tarcze do ostrzenia pił, 
artykuły szmirgiowe, przyrządy smarujące, masę do filtrowania 

. piwa 1 wina. Szpunty do beczek, buksze do szpuntów i korki 
Oliwy maszynowe i smary różnej Jakości 10254

flasrjl ustala Moroii
w wielkim wyborze —  poleca

Dnu Tullusz Scbreazel i k
Lw ów , pL S m o lk i Ą. 10000

T B LE flg A N
do ?c9dkdw
P róbn© oranie pługiem motorowym 
t jp a  „S* X  C Q S S i O r “ W dniach 
następnych, w Krakowie. Wyjaśnień 

udziela 10371

U i  illa P. I  M i ,  S ilili I Riłi nlnirziib. Da ani l t e l

AKC. TO W. MOTOROWE

GŁÓWNE BIURO SPRZEDAŻY
KRAKÓW — św. Gertrudy 2.

BYDŁO TOALETOWE I LECZNICZE. —  WODA KOLOftSKA. —  WODA DO UST 
„TLENGL“. —  PROSZEK DO ZĘBÓW. — PŁYN NA WŁOSY „BAYRUM*1. —

PERFUBY ETC. ETC.
s ł y n n e  *  p i e r w s z e }  J a K o ś c i ,  w y r o b u  c h e m i c z n e }  f a b r y K i

„ T L E N 1 w e  L w o w i e .
Ponadto nadeszły Jut nowości wiosenno I letnlel

1. DZIAŁ BŁAWATNYi ma tery e na keatyumy i ubrania męskie, płótna białe I ko*
lorowe, zefiry.

2. »  GALANTERYI MĘSKIEJ t bielizna, pończochy, skarpetki, rękawiczki, swe*
tery, obuw e

3. *  DROBIAZGÓW.
4. „ PRZYBORÓW SZKOLNYCH.
5. „ PRZYBORÓW SZEWSKICH.
6. .  GOSPODARCZY.

Wazolkło odmiany azczotnk ryłm nói pasta I nsnddT* do W w i l
B r z y t w y  i  m a s z y n h i  „ G I L E T T E "  o r y g i n .  a m e r y K a & s I U e

pol.Cft hartownia

Dom handlowy Fr a n c i s z e k  w o j a s
J e u s ra ln a  Roprozeatacya L w o w s k i . )  f  .b r / k t  .T  L  £  N*.

Kraków, ul. Łobzowska 12—14. 
ęs V  Z a m ó w i e n i a  p o c z t o w e  u s h u t e c z m n  s i ę  o d w r o t n i e

■T
zJ

SłSlkOWRifllC. KAPELUSZE
przerabia na najnowsza ta- ny S ó sn t Tworzy ja A sk l. 
gen. zast Akc. Fabryki Kapeiuazników w Myśleni­
cach — Składnica lw ów . ul. Kościelna l  8 (Gmach 

Izby Rękodzielniczej). 100 9
N owe kapelusze hurtownie dla odsprzedających.

„Spółki akcyjnej wydawniczej*.
Drenem Spółki Wwk. jp ra u r

Redaktor oac&etuy D r. R lk lF g  3 A T T A G L IA . 
■L Sokola 4  Odp*ir.

**CISKI, brodawki i .ktir^ ig.u- 
bialą ne ,*»dkas« ow*. becpewrwtaie i 
b*n beta u s w i  .K L a W IO I * .  W tr ib  
farm, Ubor . A ( . Kow alsk i*’ w  War­
szawie. Sprzedają wszystkie a p U d  i

— —----------- akł.dy eptecz će. Hartowna aprsedeżl
PrzedstswiaieUtwo na Lwów i Wsebedetą H *b- 
polską f, .O ZO N *, Hurt a w - 1 MsUryeMw eete-

 eznycK, L w ó w ,  Ko-lętat. & '  9 ' 1?

Zaatąpea redaktora ■*«. JEKZK 
AARYAM M AC łU Lgft **'

\


